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Posiedzenie Rady
Związku Straży Pożarnych wojew. Śląskiego.

W  sobotę dnia 30 stycznia b. r. o godzinie 
17-tej, w sali R ady Miejskiej m. Katowic 
rozpoczęło się posiedzenie R ady Związku 
wg. następującego po rządku  obrad:

1) Zagajenie i pow itanie członków Rady 
i gości;

2) Odczytanie p ro tokó łu  poprzedniego 
posiedzenia;

3) R efe ra t  o s tanie organizacyjnym i w y­
szkolenia s trażac tw a  na górnośląskiej 
części w ojewództwa;

4) Przyjęcie p lanu działalności Związku 
na rok  1932;

5) Uchwalenie prelim inarza budżetowego 
na rok  1932/33;

6) Zatw ierdzenie zmiany w sposobie w y ­
daw ania czasopisma „S trażak  Śląski” ;

7) W olne wnioski;
8) Zamknięcie obrad. —
W  posiedzeniu wzięli udział p rzed s taw i­

ciele wszystkich Związków Pow iatow ych • 
oprócz pow iatu  Tarnogórskiego, Zarząd 
Związku Wojewódzkiego, przedstaw iciel 
Głównego Związku S traży  Pożarnych  RP. w 
osobie K ierow nika Wydz. Adm.-Org., p. H. 
Pawłowskiego, i przedstawiciel P. Z. U. W. 
p. D-r Zieliński.

O brady  zagaił Prezes Związku druh m e ­
cenas Mildner, któ-ry witając przybyłych  n a  
posiedzenie członków Rady, podkreślił  w 
swem przem ówieniu doniosłość mających za ­
paść uchwał. —  W itając przedstaw icie la  
Głównego Związku Str. Poż. RP., p. H. P a w ­
łowskiego -— Prezes Mildner zaznaczył ści­
słą łączność wszelkich prac  i poczynań 
Związku W ojewódzkiego z zasadniczą linją 
w ytyczną Gł. Zw. Str. Poż.

Zikolei, sek re ta rz  związku druh Baron 
odczyta ł p ro tokół poprzedniego posiedzenia 
Rady, odbytego w dn. 13 sierpnia 1931 roku. 
Ponieważ do odczytanego pro tokółu  n ik t nie 
zgłosił po p raw ek  lub uzupełnień, p rzew odn i­

czący P rezes  M ildner stwierdził, że R ada  p ro ­
tokół w brzmieniu odczytanem  zatwierdziła. 
Nawiązując do poszczególnych uchw ał p o ­
przedniego posiedzenia, w k ró tk ich  w yjaśn ie­
niach zapoznał zebranych  ze sposobem i r e ­
zu lta tam i w ykonan ia  zapadłych  w ówczas p o ­
stanowień.

N astępnie udzielił głosu insp. Pachelskie- 
mu dla wygłoszenia re fera tu  na tem at stanu 
organizacyjnego i wyszkolenia s trażac tw a 
górnośląskiego. Atoli p rzed  rozpoczęciem r e ­
fera tu  zab ra ł  głos przedstaw iciel Głównego 
Związku S traży  Pożarnych  RP. p. H. P aw ło w ­
ski, k tó ry  imieniem centra lnych  w ładz stra- 
Zactwa polskiego, w  naw iązaniu  do tytułu 
re fera tu , określającego odrębność organiza­
cyjną i wyszkoleniow ą s t rażac tw a  górnoślą­
skiego, postaw ił pytanie, w  jakim stanie zna j­
duje się obecnie sp raw a ta k  długo zw lekane­
go połączenia obu, działających na terenie 
jednego województwa, zw iązków strażackich. 
W  interpelacji swej p. Paw łow ski zaznaczył, 
iż G łówny Związek S traży  Pożarnych  RP. 
k ilkakro tn ie  inicjował porozumienie m iędzy­
związkowe, jednak, jak dotychczas życie w y ­
kazało, najwidocznie bezskutecznie. — Ten 
stan rzeGzy dłużej p rzew lekać  się nie może 
bez widocznej i dostatecznie dotkliwej szko­
dy dla ogólnej p racy  organizacyjnej s t ra ż a ­
c tw a polskiego.

Prezes Związku, druh mec. Mildner w 
dłuższem przemówieniu omówił wszystkie 
mom enty  bezpłodnych  wysiłków ze strony 
naszego Związku, zmierzających do p o łącze­
nia obu istniejących zw iązków w jedną o rga­
nizacyjną całość, Zabiegi w ładz naszego 
Związku i ofiarność w tym k ierunku  nie od ­
niosły żadnych skutków. Gdy w dodatku  
przed pó łto rarok iem  w dn. 6 lipca 1930 roku, 
na W alnem  Zgromadzeniu Związku Straży 
Pożarnych W ojew ództw a , Śląskiego Prezes 
Cieszyńskiego Związku Pożarniczego p. Ma,-.



10 STRAŻAK ŚLĄSKI

tusiak złożył oświadczenie, iż nic już nie 
stoi na przeszkodzie dokonaniu ostatecznego 
połączenia, a w dn. 17 lipca tegoż roku na 
posiedzeniu Rady Cieszyńskiego Związku 
Straży Pożarnych powzięto uchwałę, unice­
stwiającą w zasadzie wszelką możliwość po­
łączenia, o czem zresztą do dnia dzisiejszego 
oficjalnie nie zostało nam zakomunikowane, 
władze Związku Straży Pożarnych W oje­
wództwa Śląskiego zrezygnowały z dalszych 
w tym kierunku wysiłków. Jeśli więc Głów­
ny Związek Straży Pożarnych RP. obecnie 
pragnie wznowić próby porozumienia, Zwią­
zek Straży Pożarnych W ojewództwa Ślą­
skiego, w głębokiem poczuciu dobra sprawy, 
nie uchyla się od współpracy w tym k ierun­
ku, wszakże już bez tego entuzjazmu, jaki 
objawiał dla tego zagadnienia jeszcze przed 
dwoma laty. Jednocześnie, dla informacji 
Rady Związku i przedstaw iciela Gł. Zw. Str. 
Poż. R. P. Prezes Mildner dodaje, że sp ra­
wa rzeczona była omawiana na posiedzeniu 
Zarządu Związku w dniu 4 grudnia ub. roku, 
na którem  Pan W ojewoda Dr. Grażyński 
zapowiedział osobiste zajęcie się tern zagad­
nieniem. I spodziewać się należy, że na tej 
drodze istotnie może się znaleźć realne roz­
wiązanie przewlekającej się od ośmiu lat 
sprawy połączenia obu Związków.

W dalszym ciągu poruszanej sprawy za­
bierali głos kolejno p. Pawłowski, druh Rzeź- 
niczek, druh Grabę i prezes Mildner. W rea- 
sumcji przemówień ustalono, iż Zarząd 
Głównego Związku Straży Pożarnych R. P. 
w czasie najbliższym wystąpi jeszcze raz 
z inicjatywą porozumienia i połączenia stra- 
żactwa, działającego na terenie wojewódz­
tw a Śląskiego w jeden Związek Straży Po­
żarnych. Inicjatywa rzeczona Głównego 
Związku Str. Poż. R. P. spotka się ze strony 
Związku Straży Pożarnych W ojewództwa 
Śląskiego z całkowitem  uznaniem i współ­
działaniem.

Po załatw ieniu sprawy, wynikłej z in te r­
pelacji przedstaw iciela Głównego Związku 
Str. Poż. R. P., Przewodniczący Prezes M ild­
n er udzielił głosu insp. Pacholskiemu, k tóry 
w dłuższym referacie przedstaw ił Radzie 
Związku stan organizacyjny i wyszkoleniowy 
strażactw a górnośląskiego.

Referent zobrazował na wstępie histo­
ryczny przebieg powojennego rozwoju orga­
nizacyjnego strażactw a górnośląskiego, po­
równał poszczególne, wydatniejsze momen­
ty rzeczonego rozwoju i scharakteryzow ał 
w arunki wew nętrzne i zewnętrzne ogólnej 
działalności strażactw a, działającego na te re ­
nie górnośląskiej części województwa. Na 
tern tle nakreślił główne zarysy obecnego 
stanu organizacyjnego i wyszkoleniowego, 
wyjaśniając poszczególne zjawiska. Zada­
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niem referatu było, aby w formie najtreściw ­
szej przedstaw ić zgromadzonej Radzie w y­
niki poszczególnych kierunków działalności 
Związku, warunki tej działalności i nakład 
zużytej energji, oraz potrzeby, wynikające 
z roli spełnianej w życiu gospodarczem Ślą­
ska przez zrzeszone strażactwo. Specjalny 
nacisk położył referent na wyniki dotych­
czasowej akcji w kierunku uzgodnienia form 
i treści w organizacji i wyszkoleniu straża­
ctwa górnośląskiego, zmierzającej do całko­
witego ujednolicenia istoty naszych organi- 
zacyj z organizacjami, działającemi na pozo­
stałych terenach Rzeczypospolitej. Również 
poważna część referatu  poświęcona była za­
gadnieniom wewnętrznej konsolidacji organi- 
zacyj strażackich i sprawie ujednolicenia ad­
ministracji.

Rada wysłuchała powyższego referatu ze 
Ispecjalnem zainteresowaniem , znajdując w 
jego treści źródła obszernych informacyj 
i wytycznych dla działalności na przyszłość. 
Ponieważ referent nie zgłosił na zakończe­
nie żadnych wniosków, przeto do dyskusji 
nikt się nie zapisał.

W dalszym ciągu obrad przystąpiono do 
zatw ierdzenia planu działalności na rok 1932. 
Referował inspektor Pacholski. Ponieważ 
plan działalności znany jest naszym Czytel­
nikom już z jego projektu, zamieszczonego 
w Nr. 24 ,,S trażaka Śląskiego" z roku 1931, 
ograniczamy się przeto do ujęcia tylko w y­
jątku z tego referatu,

W ytycznemi dla planu prac organizacyj­
nych i wyszkoleniowych w roku 1932 na te ­
renie naszej działalności— w uzupełnieniu do­
tychczas prowadzonej akcji rozbudowy s tra ­
żactw a pod względem liczebności i w ypeł­
nianych zadań, musi być działalność, zm ie­
rzająca do pogłębiania dotychczas osiągnię­
tych rezultatów  i gruntowne uporządkow" 
nie metod pracy, przez jej ujednolicenie 
i usystem atyzowanie na terenach poszcze­
gólnych powiatów.

Z zadań ogólnych do przeprowadzenia 
w roku bieżącym, na plan pierwszy wysuwa 
się bezwzględnie obowiązkowe włączenie 
wyszkolenia przeciwgazowego do całokształ­
tu sprawności strażackiej. Równolegle z tern 
zadaniem, w roku przyszłym położony zo­
stanie poważny nacisk na racjonalne szkole­
nie szeregów strażackich w zakresie P. W.
i W. F.

Przechodząc do szczegółowego wylicze­
nia projektowanych prac Związku W oje­
wódzkiego w roku 1932, podkreślić należy:

a) sta łe  wzmacnianie więzi korporacyj­
nej, łączącej poszczególne ogniwa na­
szej organizacji, drogą pobudzania 
świadomości wśród zrzeszonych o do-
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niosłem znaczeniu  e lem entów  k a r n o ­
ści i solidarności;

b) pogłębianie w śród  zrzeszonych sam o­
poczucia obow iązków obywatelskich, 
przez akcję w ychow ania społecz­
nego;

c) ujednolicenie pods taw  istnienia i form 
organizacyjnych poszczególnych ko 
mórek, w dostosowaniu do w spółczes­
nych pojęć o istocie s trażac tw a  i w y ­
tycznych centralnej organizacji p o l­
skiego pożarn ic tw a;

d) nawiązanie i u trw alan ie  stosunków  na 
w spółpracy  opartych, z organizacja­
mi społecznemi o celach i zadaniach 
pokrew nych s trażactw u, a to celem 
zsolidaryzowanych w ysiłków k u  p o d ­
niesieniu poziomu pożyteczności p u b ­
licznej naszych p laców ek  i uniknięcia 
rozproszkow ania  energji organizacyj­
nej na  wspólnych drogach.

Liczbowy term inarz  p rac  W ładz  Związku 
W ojewódzkiego przewiduje następujące 
czynności w  roku  kalendarzow ym  1932:

a) Doroczne W alne Zgromadzenie de le­
gatów Zw. Wojew., połączone z ogól­
ną  rew ją publiczną dorobku s t ra ż a ­
c tw a śląskiego;

b) Udział w  Ogólnopaństwowym Zieździe 
S traży  pożarnych  Rzplitej Polskiej;

c) 3 posiedzenia R ady Związku W o je­
wódzkiego o obszernych program ach 
o b rad  spraw ozdaw czo-pro jek tow ych;

d) 10 posiedzeń Zarządu Związku W o ­
jewódzkiego;

e) Udział w  posiedzeniach R ady  N aczel­
nej Gł. Zw. S traży  Poż., R. P.;

f) Udział w 8-miu W alnych  Zgrom adze­
niach Związków Powiatowych;

g) Udział w ważniejszych uroczysto ­
ściach i obchodach poszczególnych 
straży  pożarnych  (przewidziano około 
10-ciu tak ich  uroczystości);

h) Sporadyczne konferencje: z P rzew o d ­
niczącymi Wydz. Pow., w spraw ach
P.W. i W.F., L.O.P.P., P.C.K, i t. p.
(razem conajmniej 24 konferencyj i de- 
legacyj).

J a k  z powyższego liczbowego ze s taw ie­
nia wynika, w p racach  organizacyjnych, 
obliczonych do nieodzownych posiedzeń 
i konferencyj, Zarząd Zw. absorbow any b ę ­
dzie w  ciągu około 65 dni.

Celem uzupełnienia fachowego w yszko­
lenia k ierow ników  poszczególnych straży 
pożarnych, tudzież przygotow yw ania k an d y ­

datów  na s tanow iska naczelników  re jono­
wych w tych powiatach, gdzie s tanow iska te 
nie zostały  jeszcze definitywnie obsadzone, 
odbędą się tygodniowe kursy  pożarn ic tw a 
obliczone na 60 uczestn ików  z całego te renu  
działalności Związku Wojewódzkiego.

Trudności finansowe Związku W ojew ódz­
kiego nie pozw alają  na organizację takiej 
ilości kursów  tygodniowych, jakiej wym aga 
p raw idłow y rozwój fachowego uspraw nienia  
naszych straży  pożarnych. P ragnąc choć w 
części rozwiązać to  zagadnienie, p rzew idu­
je się w planie działalności 5 powiatowych 
kursów  trzydniow ych pod nazw ą p rzeszk o ­
leń, obliczonych na ogólną liczbę 180 uczes t­
ników.

Ogółem więc w zakresie  kursów  przew i­
dziane zostało w  planie działalności 36 p e ł ­
nych dni pracy, a udział na 290 uczestn i­
ków. Uczestn ictw o w om aw ianych kursach 
będzie doborow e i obowiązkowe, jako p o d ­
staw a  do dalszej w spó łpracy  w terenie. 
A czkolw iek  dział kursów  w działalności 
Związku jest najkosztowniejszym, niemniej 
s tanow i on do pew nego stopnia podstaw ow y 
p u n k t  wszelkich zamierzeń, a w  rezu lta tach  
jakie dotychczas osiągnęliśmy na tej drodze, 
niezastąpiony.

Plan działalności, re ferow any  przez insp. 
Pacheklkiego, kładzie rów nież pow ażny n a ­
cisk na organizację zawodów rejonowych 
i powiatowych, w k tó rych  wg. szczegółowe­
go obliczenia przyjmie udział około 160 s t ra ­
ży pożarnych.

Omówiwszy zagadnienie w ychow ania o- 
wate lskiego i uspraw niania  fizycznego na 
gruncie s traży  pożarnych, re feren t p o d k re ­
ślił doniosłość pro jek tow anego w  roku  b ieżą­
cym , Święta S trażac tw a  Śląskiego".

Obszerny refera t, ilustrowany te rm in a ­
rzem p rac  Związku W ojew ódzkiego i Związ­
ków Powiatowych, re feren t insp. Pachelski 
zakończył oświadczeniem, iż powyżej s tresz­
czony opis zam ierzeń  Związku Sir. Poż. W o ­
jew. Śl. na p ierw szy rzu t oka w ydaw ać się 
może w pros t  niewykonalnym, niemożliwym 
do zrealizowania w całej rozciągłości i p o ­
szczególnych m om entach. P rzy  bliższem jed­
nak  wniknięciu  w obowiązki poszczególnych 
kom órek  organizacyjnych, w ynikające z ogól­
nych założeń, stwierdzamy, że wykonanie  
ich nie będzie ta k  uciążliwe, jeśli oprze się 
na dobrej woli i szczerej chęci przyłożenia 
cząstki swej energji do w ypełn ien ia  zadań 
naszej organizacji. Entuzjazm p racv  dla do ­
b ra  współobywateli  i umiłowanie idei s t r a ­
żackiej, jakie cechują nasze s traże  pożarne, 
to doskonałe fundam enty  do rozbudow y 
wszelkich zamierzeń zapro jek tow anych  w 
planie działalności na rok  1932-gi.

Zreferowany plan działania Związku Wo-
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jewódzkiego nie wywołał dyskusji, a p o d d a ­
ny pod 'glosowanie , został jednomyślnie p rz y ­
jęty.

N astępnie przystąpiono do rozpatrzenia  
prelim inarza budżetowego na rok 1932-33. 
Po w stępnem  przem ówieniu P rezesa  Mildne- 
ra, k tó ry  zapoznał Radę z przebiegiem i t r e ­
ścią w stępnych  konferencyj i obrad, s k ład a ­
jących się na tak ie  sformułowanie tegorocz­
nego prelim inarza budżetowego, oraz za ­
pewnił, że cyfry, s tanowiące preliminarz 
przedłożony, są zupełnie realne, —  zabrał 
głos skarbnik  druh Ślązak, referując p o ­
szczególne pozycje zarówno dochodowe 
i rozchodowe.

R ozpatryw anie  przedłożonego pre lim ina­
rza budżetow ego na opisywanem posiedze­
niu o tyle było ułatwionem, iż wszyscy cz łon­
kowie R ady otrzymali go razem  z zaw iado­
mieniem o posiedzeniu. Po wysłuchaniu r e ­
feratu druha Ślązaka, przyjęto preliminarz 
budżetow y bez dyskusji w  następujących cy ­
frach zasadniczych:

Dochody:
a) Składki członkowskie zł. 5.540,—
b) Subwencje 11 36.000,—
c) Różne dochody 11 1.810,—

Razem zł. 43,350,—

Rozchody:
a) Administracja zł. 2.100,—
b) W ynagrodzenia 11 17.150,—
c) Zarząd Związku 11 2.000,—
d) W alne Zgromadzenie 11 650,—
e) Zawody Wojew. i Pow iatow e 11 4.000,—
f) Kursy Pożarn ic tw a 11 9.160,—
g) Odznaczenia 11 1.200,—
h) Składki 11 740,—
i) W ydaw nictw a 11 4.000,—
k) Różne w ydatk i 11 2.350,—

Razem zł. 43.350,—

W dalszym ciągu obrad udzielił P rz e ­
wodniczący głosu insp. Pachelskiemu, iktóry 
zreferował obszernie i szczegółowo powody 
skłaniające Zarząd Związku do zmiany spo­
sobu w ydaw ania  czasopisma, będącego o r ­
ganem oficjalnym Związku. Ponieważ już 
dw ukrotnie  omawialiśmy obszernie to z a ­
gadnienie na łam ach „S trażaka  Śląskiego1', 
nie będziemy streszczali wywodów re feren ta  
a ograniczymy isię do stwierdzenia, że ro z­
szerzył on przed R adą  bardziej szczegółowo 
zestawienie istotnego s tanu czytelnictwa fa­
chowego w terenie i prosił o zatw ierdzenie

wprow adzonego już, zmienionego sposobu 
w ydaw nic tw a organu Związku.

W  dyskusji, jaka w yw iązała  się nad  re fe ­
ra tem  lińiSfp. Pacholskiego w powyższej sp ra ­
wie, poszczególni mówcy w zasadzie ak c e p ­
towali postanow ienia Zarządu, zwracali jed ­
nak  uwagę na m om ent znacznego ogranicze­
nia w rozmiarach, objętości i częstości u k a ­
zyw ania się „S trażak a  Śląskiego", a zw łasz­
cza pew nego usztywnienia redakcyjnego.

W  głosowaniu zmiana sposobu w y d a w a­
nia czasopisma przeszła  jednomyślnie.

W  wolnych wnioskach, przedstawiciel 
Gł. Zw. Str. Poż. R. P., p. Pawłowski, z a ­
znaczył przeoczenie w po rządku  obrad, w 
k tó rem  nieprzewidziano w yboru  delegatów 
na O gółnopaństwowy Zjazd S traży  Poż., jaki 
zapow iedziany jest na rok  bieżący.

Inspek tor Pacholski wyjaśnił, że ponie­
w aż rzeczony Zjazd pro jek tow any  jest na 
p ierw szą połowę m. w rześn ia b. r., zaś R a ­
da Związku S traży  Pożarnych  W ojew ództw a 
Śląskiego zbierze się na swe nas tępne  posie­
dzenie w drugiej połowie miesiąca lipca b. r., 
będzie w ięc miała możność dokonania w y ­
boru delegatów równocześnie z omówieniem 
p orządku  obrad Ogólnopaństwowego Zjazdu, 
k tó ry  to po rządek  obrad praw dopodobnie 
wpłynie do Związku przed term inem  posie­
dzenia Rady.

Druh Grabę interpeluje przedstaw iciela  
Gł. Zw. Str. Poż. w  sprawie za ła tw ienia  je­
go interpelacji, zgłoszonej na inauguracyj- 
nem posiedzeniu Rady. Po wyjaśnieniach p. 
Pawłowskiego, z k tó ry ch  wynika, że ó w ­
czesna in terpelacja spow odow ała n ieporozu­
mienie, druh G rabę zw raca  się do R ady  o 
rozwiązanie zagadnienia ubezpieczenia s t r a ­
żaków  —  będących  członkami spółki B ra ­
ckiej— od wypadków  nieszczęśliwych, mogą­
cych zajść podczas m anew rów  ćwiczebnych 
i zawodów, za k tó re  spółka B racka nie od­
powiada, a K asa S trażacka  tak ich  członków 
w zbrania  się przyjąć do ubezpieczenia.

Po przem ówieniach: P rezesa  Mildnera,
P rezydenta  D-ra Szkudłarza, p rzedstaw icie la  
Gł. Zw. Str. Poż., p. Pawłowskiego, insp. 
Pachelskiego, druhów: Ślązaka, Rzeźniczka, 
Boronowskiego i Grabego, — R ada  p o s tan o ­
wiła zlecić Zarządowi Związku wyjaśnienie 
poruszanego zagadnienia u W ładz  Spółki 
i Z ak ładu  Ubezpieczeń, poczem na p o d s ta ­
wie posiadanych, au to ry ta tyw nych  wyjaśnień 
sprawy, przedłożenie Kuratorjum  Kasy S t r a ­
żackiej odpowiednich wniosków.

Na tern w yczerpano  po rządek  obrad.
Przew odniczący druh mec. Mildner p o ­

dziękow ał w serdecznych słowach uczestn i­
kom posiedzenia za udział w obradach 
i szczere trak tow an ie  w niosków  Zarządu 
i zam knął obrady hasłem „Czołem".
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Dział oficjalny Związku.
Posiedzenie Śląskiej Komisji Technicznej.

W  czw artek  dnia 7 stycznia b. r. w go­
dzinach popołudniowych, w sali Mieiskiej 
S traży  Pożarnej w Katowicach, odbyło się 
miesięczne posiedzenie Śląskiej Komisji 
Technicznej pod przew odnictw em  insp. P a ­
cholskiego i p rzy  udziale członków: ikpt. M ie­
rzejewski, ikmdt. Ślązak, krn-dt. Reczek, -s-ekr. 
Baron, nacz. Kochoń i dh W iedemann. O b­
szerny po rządek  obrad tego- posiedzenia 
obejmował -sprawy, wynikające z realizacji 
zakreślonego na rok  bieżący planu działał- 
ności w  zakresie  wyszkolenia s trażac tw a  
śląskiego

Po odczytaniu i za tw ierdzeniu  p ro tokó łu  
porzedniego posiedzenia Śląskiej Komisji 
Technicznej, odbytego w  dn. 18 grudnia ub. 
roku  p rzew odniczący  zaproponow ał specja lny 
sposób obrad, celem jaknajtresciwszego 
przebiegu dyskusji, aby deba ty  nad poszcze- 
gólnemi punktam i porządku posiedzenia poz­
woliły w yczerpać go w ciągu jednego w ie­
czoru.

Na wstępie  obrad, druh kmdt. ReczeK 
zreferow ał obszernie opracow any i g run tow ­
nie przem yślany cykl tem atów  dla w y k ła ­
dów n a  tegorocznych ćwiczeniach ap lika­
cyjnych. R efe ren t przyjął za podstaw ę w y­
pracow anego p rogram u zagadnienie akcji 
wyszkolenionej na gruncie s traży  pożarnych  
w k ierunku  obrony przeciwgazowei i w  tym 
zakresie  rozw inął tematy, jakie winny byc 
omówione i szczegółowo zreferow ane z o k a ­
zji ćwiczeń aplikacyjnych dla technicznych 
kierow ników  naszych straży. Po dłuższej, 
lecz rzeczowej dyskusji, zreferow ane tem a­
ty  uznano jako zasadnicze dla w ykładów  ina 
ćwiczeniach aplikacyjnych, postanaw iając 
skom pletować je w  trzech re fe ia tach , wy 
głaszanych niezmiennie dla każdego pow ia­
tu. Jak o  omówienie całości zagadnienia, na 
w stęp ie  każdych  ćwiczeń aplikacyjnych w y ­
głosi insp. Pacholski re fera t  ogólny. W za­
kończeniu  obrad nad łym  punk tem  porząd- 
ku  posiedzenia ustalono, że aczko lw iek  po* 
szczególne tem aty  przydzielono —  cha sne- 
cjalizacji —  trzem członkom Śl. Kom. T ec h ­
nicznej (Ślązak, R eczek  i Kochoń) —  w szy­
scy jednak opracują szczegółowe w yk łady  na 
w szystkie zreferow ane przez druha R eczka  
tematy, celem iaknajwszechstronmejszego 
ujęcia p rzedm iotów  i ewentualnej dyskusji.

' W  dalszym ciągu obrad, ustalono p ro g ra ­
my i dokonano obsady w ykładow ców  dla t e ­
gorocznych ćwiczeń aplikacyjnych. Czas 
program u ćwiczeń aplikacyjnych P°?.a
czynnościami fermałnemi i dyskusja —  obli­
czono na  2 godziny i 15 minut. Głównym

tem atem  w ykładów  i ćwiczeń będą  zag ad ­
nienia prac wyszkoleniowych w zakresie 
uspraw nienia  s traży  pożarnych  w obronie 
przeciwgazowej ludności cywilnej.

N astępnym  zkolei punk tem  po rząd k u  o b ­
ra d  by ł  re fera t  d ruha  k m d ta  Ślązaka na t e ­
m at głównych wytycznych dla p rogram u 'te­
gorocznego Zjazdu Wojewódzkiego, jako W o ­
jewódzkiego Święta S trażackiego. Referen t 
przyjął za pod s taw y  sw ego pro jek tu  z jednej 
s trony —  zagadnienie publicznego zadem on­
strow ania dorobku  s trażac tw a śląskiego w 
zakresie  w yszkolenia i porównania wyników 
i -stanu w rozgryw kach  .zawodniczych między 
poszczególnemi powiatam i, z drugiej s trony— 
potrzebę popularyzacji w śród  szerokich sfer 
naszego społeczeństwa rzeczyw istego stanu 
naszej organizacji i rezu lta tów  wewnętrznej 
p racy  nad fachowem usprawnieniem. P rag­
nąc jaknajobszernieiszego m ateria łu  d o s ta r­
czyć dla dyskusji, druh Ślązak przedłożył 
swój p rogram  w dwóch alternatyw ach. Oba 
ujęcia przedstaw ionego p ro jek tu  szeroko 
przedyskutow ano, nie podejmując w tym 
k ie runku  wiążących postanowień. P ro jek t 
w  re fe rac ie  przed łożony  uznano jako wy. 
tyczne dla dalszych p rac  przygotowawczych. 
Sprecyzow aniem  i bardziej szczegółowem 
opracow aniem  ostatecznego p rogram u tego­
rocznego ,,Święta S trażackiego" zajmie się 
Śląska Komisja Techniczna na swem po s ie ­
dzeniu w dn, 6 maja b- r.

Dla Pow iatow ych Zaw odów S trażackich 
i p ro jek tow anych  w  roku  bieżącym  m an e­
w rów  rejonowych, z ram ienia Związku W o ­
jewódzkiego urządzanych, ustalono listę g ro ­
na sędziów i rozjemców w  następującym  
sk ład z ie :

Baron. R yszard  —  Katowice, Blacha W il­
ly —  W ie lk :e Hajduki, Boronowski P io tr — 
W ełnow iec, Bajer J a n  — Lubliniec, Cebula 
Józef — T arnow skie  Góry, G rabę Reinhold 
— Mysłowice, K ahlert  Karol — W ielkie  Haj­
duki, Kochoń Antoni —  Łagiewniki, Koster- 
k a  T eodor —  Katowice, Królik Ludwik — 
Szopienice, M ierzejewski Leon —  Szopieni­
ce, P iechuta  —  Chorzów, Połomski — 
Świętochłowice, Rzeźniczek Maks. — L u b ­
liniec, R eczek  Karol —  Szarlej Biały, Ślązak 
Ludwik — Nikiszow’ec, Sieroń R obert  — 
Knurów, Tom eczek  Feliks — Rybnik, W ie ­
dem ann F ranc iszek  —  Chorzów i W encel 
F ranc iszek  —  Niewiadom.

W  dalszym ciągu obrad opisywanego p o ­
siedzenia Śląskiej Komisji Techn. omawiano 
spraw ę uporządkow ania  w ciągu roku  b ieżą­
cego ewidencji wyszkoleniowej i w p ro w ad ze ­
nia w  życie zarządzonej przez Główny Zw ią­
zek S traży  Pożarnych R. P. instrukcji wy-
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szkolenia. Szczegółowego opracowania pro­
jektu zrealizowania tych zagadnień podjął 
się do następnego posiedzenia Komisji druh 
Baron.

Dłuższe debaty spowodowały sprawy 
poruszone okólnikiem Gł. Zw. Str. Poż. R. P* 
w sprawie organizacji w strażach pożarnych 
drużyn O. P. Gaz. — Postanowiono zakomu­
nikować Gł. Zw. szczegóły rozpoczętej już 
w tym kierunku akcji organizacyjno - wy­
szkoleniowej na naszym terenie.

Po omówieniu spraw, dotyczących tego­
rocznych ćwiczeń i ubiegań się o P. O. S. 
oraz kilku drobniejszych spraw bieżących, 
wobec spóźnionej pory przewodniczący insp. 
Pacholski zamknął posiedzenie apelem do 
referentów o przygotowanie spraw na na­
stępne posiedzenie Komisji, które odbędzm 
się w dniu 4 lutego b. r. o godz. 17-tej w lo­
kalu Miejskiej Straży Pożarnej w Katowi­
cach

Od Redakcji.
Zestawienie danych statystycznych o sta­

nie wyposażenia poszczególnych straży po­
żarnych w sprzęt główny i pomocniczy, kom­
pletowanych obecnie przez Związek Woje­
wódzki, przedstawia się nader interesująco 
i wymownie ilustruje rozwój obrony przeciw­
pożarowej na terenach poszczególnych po­
wiatów górnośląskiej części naszego woje­
wództwa.

W porównaniu z zaludnieniem poszcze­
gólnych powiatów, ich uprzemysłowieniem 
i stanem gospodarczym, cyfry, obrazujące 
istotny stan straży pożarnych, posiadają du­
że znaczenie, charakteryzując ścisłą zależ­
ność rozwoju strażactwa od warunków tere­
nowych.

Aby rezultatem przeprowadzonego, po­
wszechnego spisu zaopatrzenia naszych stra­
ży pożarnych zainteresować jaknajszersze 
sfery naszych Czytelników, od następnego 
(3-go) numeru „Strażaka Śląskiego", poczy­
nając, będziemy zamieszczali omawiane ze­
stawienia statystyczne powiatami. Dla ułat­
wienia porównań, zestawienia te oświetlane 
będą odpowiedniemi komentarzami.

Ćwiczenia aplikacyjne w Katowicach.
W niedzielę dnia 10 stycznia r. b. odbyły 

się w godzinach przedpołudniowych w sali 
Miejskiej Straży Pożarnej w Katowicach ćwi­
czenia aplikacyjne dla naczelników Straży 
Pożarnych z terenu powiatu Katowice-wieś. 
Na ćwiczenia przybyło 27 uczestników. Po 
zagajeniu i powitaniu obecnych przez Powia­
towego Naczelnika druha Barona, objął prze­
wodnictwo inspektor Pachelski, udzielając 
głosu druhowi Baronowi dla wygłoszenia re­

feratu wstępnego na temat aktualnych spraw 
powiatu.

Druh Baron, jako Naczelnik Powiatowy 
Straży Pożarnych, przedewszystkiem zwrócił 
uwagę zgromadzonym naczelnikom straży — 
zwłaszcza ochotniczych — na obowiązek 
uporządkowania w ciągu najbliższych dni in­
wentarza, przez uzgodnienie z przedstawicie­
lami gminy stanu i potrzeb w zakresie inwe­
stycji, remontu i skreśleń. — Następnie, przy­
pominając o zmianach w sposobie abonowa- 
nia czasopism fachowych, apelował do na­
czelników, iżby dopilnowali sekretarzy i 
skarbników w zaabonowaniu odpowiedniej 
ilości egzemplarzy rzeczonych czasopism. — 
W końcu swego referatu przynaglał termino­
we załatwienie spisu statystycznego, gdyż 
ostateczny termin zwracania formularzy u- 
pływa za dwa dni.

Insp. Pachelski, w swoim referacie na te ­
mat zadań strażactwa na rok bieżący, na 
wstępie scharakteryzował obecny stan orga­
nizacyjny i techniczny strażactwa śląskiego 
wogóle, a strażactwa powiatu katowickie­
go w szczególności. — Wskazując na sta­
le wzrastające zainteresowanie się o r­
ganizacją strażactwa ze strony władz pań­
stwowych i równolegle z tem pogłębia­
jące się zaufan:e do wzorowej działal­
ności naszej korporacji, podkreślił koniecz­
ność jeszcze większego spotęgowania pracy 
nad usprawnieniem fachowem poszczegól­
nych placówek. — Na podłożu tego wstępu 
rozwinął plan prac strażactwa śląskiego na 
rok bieżący, obejmujący zarówno dalszą ak­
cję nad fachowem usprawnieniem drużyn 
strażackich, jak i systematycznego szkolenia 
i organizowania w kierunku przysposobienia 
do obrony ludności cywilnej na wypadek nie: 
bezpieczeństwa lotniczo-gazowego. — Insp. 
Pachelski zapoznał naczelników z głównemi 
zadaniami straży pożarnych w tym zakresie, 
planem wyszkolenia straży, formowaniem 
kompletnych zespołów, rozmiarami i źródła­
mi zaopatrzenia w nieodzowny sprzęt prze­
ciwgazowy i neutraPzujący, tudzież etapami 
pracy, w jakich całość przysposobienia na­
leży przeprowadzić.

Druh kmdt Reczek w obszernym refera­
cie omówił gruntownie istotę gazu, jakim jest 
tlenek węgla (CO) w jego źródłach powsta­
wania, szkodliwości i środkach ochronnych, 
oraz dwutlenek węgla (C 02). — Referat ten 
zamieścimy na łamach „Strażaka Śląskie­
go", na specjalne życzenie uczestników 
opisywanych ćwiczeń aplikacyjnych, którzy 
pragną wykorzystać go całKowicie dla wy­
kładów w swoich strażach.

Po powyższym wykładzie, przystąpiono 
do właściwych ćwiczeń aplikacyjnych na mo­
delowym terenie. — Objektem ćwiczeń tak ­
tycznych był szczegółowo sporządzony model
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głównych pow ieizchniow ych budynków  k o ­
palnianych jak: szyb wyciągowy o żelaznej 
konstrukcji, t rzyp ię trow a sortow nia i hale 
maszyn wyciągowych, odpowietrzających, 
pomp i t. p. — R eferen tem  zadania ta k ty c z ­
nego i ko rek to rem  rozw iązań był druh km dt 
Baranowski, posiadający w tego rodzaju p o ­
żarach w yjątkowo bogate  doświadczenie 
p rak tyczne  i wiele la t wnikliwej obserwacji. 
Przebieg ćwiczeń aplikacyjnych był p rz ed ­
miotem bardzo  dużego zain teresow ania  wśród 
uczestników, w ykonane  plany akcji r a tu n k o ­
wej i zestawienia za rządzeń  w ykazały  wysoki 
stopień orjentacji i fachowego wyszkolenia. 
Ogólna dyskusja, jaka w yw iązała  się nad 
poszczególnemi rozwiązaniami, wybitnie 
w zbogaciła zasób spostrzeżeń i wiadomości 
tak tycznych  wśród uczestników  ćwiczeń.

Końcowym w ykładem  na opisywanych 
ćw iczeniach aplikacyjnych był re fera t  druha 
k om endan ta  Ślązaka na tem at w yszkolenia 
s traży  pożarnych  w zakresie  obrony p rzec iw ­
gazowej, jak: organizacji obrony zbiorowej, 
pierwszej pom ocy poszkodow anym  i zadań  
odkażających. — Obszerny ten i gruntownie 
opracow any re fra t  stał się podstaw ą zasadn i­
czych debat o zakresie  obowiązków  straży 
pożarnych w ogólnej akcji przeciwlotniczo- 
gazowej.

Na zakończenie, insp-. Pachelski z reasu ­
m ow ał rezu lta ty  przeprow adzonej p racy  na 
opisywanych ćwiczeniach aplikacyjnych, a 
dziękując imieniem służby strażackiej  w szyst­
kim uczestnikom  za zain teresow anie  poru- 
szanemi tematami, zakończył obrady.

Lecz spore jeszcze grono strażackie, łącz ­
nie z prelegentami, spędziło k ilka  godzin d o ­
datkow ych  na omawianiu rozLcznych kw e- 
stji, w ynikających z bieżącej p racy  w yszko­
leniowej i organizacyjnej s trażac tw a  pow iatu  
katowickiego.

Ćwiczenia aplikacyjne w  Lublińcu,

W  niedzielę dnia 24 stycznia b. r. o godzi­
nie 10 rano, rozpoczęły się w świetlicy O chot­
niczej S traży  Pożarnej w Lublińcu ćwiczenia 
aplikacyjne dla oficerów s trażack ich  z te renu  
pow iatu  lublinieckiego.—-W ćwiczeniach b r a ­
ło udział ogółem 51 uczestników. —  Po zaga­
jeniu i pow itan iu  przybyłych przez  w ice-pre- 
zesa Pow iatow ego Związku Str. Poż. druha 
naczelnika Bajera, objął przew odnictw o insp. 
Pachelski, a zapoznaw szy uczestn ików z p ro ­
gramem i sposobem przeprow adzan ia  ćwi­
czeń aplikacyjnych, udzielił głosu P o w ia to ­
wemu Naczelnikowi Pożarn ic tw a druhowi M. 
Rzeźniczkowi, dla omówienia ak tualnych  
spraw  organizacyjnych i wyszkoleniow ych 
powiatu.

Druh Rzezn 'czek  w  swem zwięzłem p rz e ­
mówieniu naszkicow ał p lan p racy  na  rok

1932, zapoznał zebranych  naczelników straży 
z uchw ałą Zarządu o podziale pow ia tu  na  r e ­
jony, wreszcie opisał obecny stan organiza­
cyjny i bojowy s t rażac tw a  pow iatu  lubliniec­
kiego.

Druh k om endan t  R eczek  wygłosił re fera t
0 istocie pow ietrza  atmosferycznego, jego 
składników  a zw łaszcza w a ru n k ach  u ż y tk o ­
w ania  tlenu. —  Specjalnie szczegółowo omo­
wi! isto tę  tlenku  i dw utlenku  węgla, w łasno­
ści fizjologicznych tych gazów i źródeł p o ­
wstawania.

Druh naczelnik  Koclioń mówił o z a d a ­
niach s traży  pożarnych  jako drużyn o d k aż a ­
jących.

N astępnie przerobiono tak tyczne  zadanie 
aplikacyjne na m odelach objektów  b udow la­
nych.— Zwłaszcza zadanie akcji ra tunkowej, 
scha rak te ryzow ane  na  modelu wielkiej stajni 
w raz  z m ieszkaniami m asztalerskiemi, spo­
w odowało wiele c iekaw ych sposobów ro z ­
wiązania,,—  Inspek tor Pachelski zadaw ał p o ­
szczególnym uczestn ikom  dodatkow e pytania
1 obszerniej om aw iał ewentualności, jakie 
mogłyby sytuację bardziej skomplikować, 
a akcję ra tu n k o w ą  utrudnić.

Na zakończenie programu, druh Km dt Ślą­
zak  wygłosił re fe ra t  o organizacji obrony 
przeciwgazowej wogóle, a w szczególności 
o zadaniach  straży  pożarnych  w tej dzie­
dzinie.

R efe ra tem  ogólnym, wskazującym  na 
obecne w arunk i p racy  i rozwoju straży  p o ­
żarnych  na teren ie  górnośląskiej części n a ­
szego województwa, uzupełnił insp. P ache l­
ski o p :syw ane ćwiczenia aplikacyjne, ' p o ­
czerń apelując do dalszej owocnej p racy  na 
um iłowanem  polu obrony przeciwpożarowej, 
zam kną ł zjazd.

BANGÓW, POW. KATOWICE.
W  niedzielę,  dn ia  24 s tyczn ia  b. r., odbyło  się 

w  B angow ie  d o ro czn e  W a ln e  Z grom adzen ie  cz ło n ­
k ó w  O chotn icze j  S t ra ży  Pożarne j ,  p rz y  ogólnym 
udz ia le  34 u p ra w n io n y ch  do głosowania.

P o  przy jęc iu  obsze rn ie  i szczegółow o z re fe ro w a ­
nych  sp ra w o z d ań  Z arz ąd u  i Kom. R ew izy jnej ,  p r z y ­
s tąp iono  do w y b o ru  n o w y ch  w ła d z  straży .

W  uznan iu  zasług, p o łożonych  oko ło  sp ra w  a d m i­
n is t racy jn y ch  i w yszk o len io w y ch  s t ra ży  Bangowskiej,  
jednogłośn ie  p o w o ła n o  p o n o w n ie  do s t e ru  p rac  k ie ­
row niczych  d ruhów : S k rz e k a  P a w ła  —  jako  p r e z e ­
sa  i .Michalskiego —  jako  n acze ln ik a  s traży . J a k o  
w icep rezes ,  w sze d ł  do Z arządu  S traży  p an  nacze ln ik  
gminy T o m an ek ,  jako  s e k r e t a r z  —  se k re ta rz  gminy 
p a n  Szołtys ik ,  jako  sk a rb n ik  —  d ru h  Bachow ski,  
w reszc ie  jako  cz łonkow ie  Z arząd u  — druhow ie :  Goj- 
ny, Czogla  i Czupryna.  Do Komisji Rewizyjnej  p o ­
w o łan i  zosta l i  d ruhow ie :  B uba ła ,  N o w ak  i Zagórny.

Po  d o k o n a n y ch  w y b o ra ch  om aw iano  sp ra w y  u z u ­
p e łn ien ia  sp rz ę tu  pożarn iczego ,  p rzec iw gazow ego  i s a ­
n i ta rnego ,  p o s ta n aw ia ją c  w czasie najb l iższym  w a ż ­
niejsze  b ra k i  uzupełn ić .

U znano  za  b a rd zo  p o t r z e b n e  zo rgan izow an ie  o r ­
k ie s t ry  s t rażack ie j  d la  w łasnych  p o t rze b  i zgodzono 
się  na  p o w o łan ie  do życia n a raz ie  o rk ies try ,  s k ł a d a ­
jącej się z p iszcza łek  (picoliń) i b ę b e n k ó w  (werbli),
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LIGNOZA
Spółka Akcyjna

FABRYKI: w Krywałdzie, pow. Rybnicki, 
w Pniowcu, pow. Tarnogórski, 
w Bieruniu Starym, pow. Pszczyński.

Wszelkie materjały wybuchowe i środki zapalcze. Papiery  drzewne, 
bezdrzewne, i pergaminowe: piśmienne, drukowe, ilustracyjne, rysun­

kowe, książkowe, offsetowe, papeteryjne, i listowe.

GENERALNA DYREKCJA: 
Katowice, ul. Dw orcowa 13, Telef, 1355, 1520, 2958.

R O  B U  R
Z W IĄ Z FK  KO PA L Ń  GÓ R N O ŚLĄ SK IC H  

K A T O W I C E ,  ul. Pow stańców  49.

Telefon - Katowice  :M iędzym iastowe 2627 do 2630 
M iejscowe 2631 do 2634

Adres telegraficzny „ROBUR" — K atowice. —
Dostarcza:
pierw szorzędnego w ęgla kam iennego z w łasnych  

kopalń.
pierw szorzędnego koksu z w łasnych koksow ni, 
oraz pierw szorzędnych brykietów z w łasnych  

brykietowni.
Roczne w ydobycie  wynosi około 40° 0 ogólnego 

w ydobyc ia  Górnego Ślaska.
W łasne  u rządzen ie  portowe w G d \n i  pod firmą 
„PO L SK A R Ó B " Polsko - Skan d y n aw sk ie  T o w a ­

rzystwo T ransportow e Sp. Akc. w Gdyni. 
Z as tępstw a  w kraju:
„ S 1 L E M I N ” Sp. z ogr. odp. W arszaw a ,  

M azow iecka  2.
„SILESIA” Tow. z ogr. por,, P o zn ań ,  G w arn a  8. 
„Schlaak & Dąbrow ski” Tow. z o. p , Bydgoszcz, 

B e rnardyńska  6.
„Polskie Towarzystwo H andlow e” Sn, Akc., 

Kraków. S ław k o w sk a  1.
„Silesiana” Sp, z ogr. odp. Lwów, Legjonów 1. 
„Konsorcjum” Sp z o r. odp,, Łódź, P rze jazd  62.

K A Ż D A  S T R A Ż

OLEODRUK
B A R W N Y

PO W IN N A  NABYĆ DLA S W E J  ŚW IE TL IC Y

Sw. F l o r j a n a
FO RM AT 39 cm. X  52 cm.

cena Zł. 3 gr. 75 (Z PRZESYŁKĄ)

Z am aw iać  i nabyw ać  można w Adm inis tracji  W y d a ­
wnic tw  „P rzeg ląd  Po ża rn ic zy '1 i „G aze ta  S trażack a '  
W arszaw a ,  ul,  Poznańska  1 1 m. 5. W ysyłkę u sku­
teczn ia  się TYLKO PO OTRZYMANIU N A L E Ż N O ­
ŚCI ZGÓRY NA KO NTO w P, K. O. Nr. 235 lub 
p rzekazem  p o c z to w y m , ewent,  za za l iczen iem  pocz- 
towem, W IN T E R ESIE  W ŁASNYM U IS Z C Z A JC IE  
N A LE Ż N O ŚC I Z GÓRY, BY UNIKNĄĆ D O D A T ­

K O W Y C H  K O S Z T Ó W  ZALICZENIA,

K O M IT E T  R E D A K C Y JN Y : P rezy d ju m  Z w iązku  S t r a ż y  P o ż a rn y ch  W o je w ó d z tw a  Śląskiego. 
R edaktor odpow iedzialny: insp. B. P achelsk i.

A D R E S R E D A K C JI :  KATOW ICE, UL. SZOPENA 16/1, TEL. 9-47.

W Y D A W C A : W y d z ia ł  W y d a w n ic z y  G łów nego  Z w i ą z k u  S tra ży .  P o ż a rn y ch  R. P._

D ruk Zakł. Druk. W. P ie k a rn iak a ,  W arszaw a ,  O rd y n ack a  3. :1ÓU


